
D - 23. G ru d n ia .  —  Rok 1839 . 
P o n ied z ia łe k . M

H c z o ra j  iv kościele XX. Piiarów- wykonano 
*  ' f*yku  po lsk im , K. K ur p ils k ie  go, i A r e  

a r i a  G. Onslowa.
\V ciągu zesz łego tygodnia,  zackąwszy od  Po-- 

® 'edzia łku, w o b e c  j ń ’. J e n e r a ła  D y rek to ra  Q ł^  
^ re z y d :  w R. R. s. W . D. i O. P., t iśdziei J W .  

ozfow tkjegó  Radcy Stanu D y rek to ra  W y dz :  
yznań j Oświecenia i Członków  Rady Wy* 

f  owania Publi: ,  odbyw ał się E xam  en z nauk 
1 *?zyków w A hxar.dryuskirn  Instytucie W ych o
wania Panien. Dzień zaś onegdajszy  poświę
cony b y ł  na Akt uroczysty, k tóry  JO . X ią !ę  
* e,l d in a r s z a ł  e k  N a m i e s t n i k  K ró le- 
Wwa I W W ,  A n to n i  B iskup W arz*:, Chmie• 
• ^ f h i  Biskup Sufr: Adm: Ar: W ar ; ,  wiale d o .  
ł ty jnych  Osób ot.oi«j p łc i ,  o b e c ^ ś c i *  *w0:a 
zaszczycie raczyti.  In sp ek to r  instrukcji t e -H  
Instytutu z da ł  sprawę z postępu i stopniowego 
yozwiiams się A lcxandryu : Instytu: W y ch :  P a 
nien ,  a następnie odczyta ł  promocjo , i pochwa
ły  l/czennic. W ychowanki Instytutu pod prze- 
Wodnictwem P rofes .n ra  odśp iew ały  pieśń
Lw ow a  „ B O Ż E  zachowaj Cesarza.”  Uczennice 
d ek lam o w a ły  w ięzyku rossyj;,  po lsk im , fran- 
puzkim i n iem iec: ,  odpow iadały  na czynio- 
pe itn zapytania z historji rossyjskijij ; p „ .  
wszech i.ej. i czytały własne w tych językach  
Wypracowania. Inspek to r  o g ło s i ł  uazwiska U- 
cjiertriic, k tó re  przez wzorowe sprawowanie sję, 
celującą pilność i postęp w naukach , zasłuży, 
ły  na nagrody  w książkach  i m edalach .  T a 
kowe nagrody o d e b ra ły  Uczennice z r ą k  J W  
B iskupa Sutiagana W arszaw:, k tórego  JO . X5.ę 
N a m i e s t n i k  do rozdania onyr.h łaskawie 
powołać raczył. W ychow anki Instytutn wyko 
neły  Kantatę, przez Professors  .Vgvs u ło /  
Poczem W in a  Gro(tcn  O chm is trzyni .  A lexan .  
d rypsk iego  Instytutu, przedstaw iła  JO . 'Xciu  N a 
m i  e s t o i  k o  w i pisma Uczennic, rysunki k a r ’ 
»y leograficzoe, historyczne i wyroby robot , j. '

■ -£  . M_______
I  J u , r °> ŚŚ. Adam i Ewa

W ig i l j a  B o le g o  N a ro dzen ia .

cznych. N astępnie  udano się do kap licy  I n .  
stytpju, w k tó re j  J W .  JX. B iskup  Chmielewski 
po przyięcm dostojnego Gościa * woda św ieco
ną u drzwi k ap licy ,  zaintonował H ym n  Ś A m -  
łro iego  „ C .e b i e  B OŻE c hw alem y ” na nodzie- 
kowanie Stwórcy za szczęśliwe ukończenie  ro -  
ku szkolnego, a zaniósłszy m o d ły  o przedłużę
P 7 0 VVP^ " " ' p l n o ś ć  N. C ESA R ZA , N. C ESA -
N N R ^ ' ° P ' ek u n , i ' A lexandryu :  Insty:, tudzież 
, Bod z i 'jY C  e s a rs k i er, u d z ie l i ł  B ło g o s ław ię* .

? PaS,e,'srV e ' J ° -  N am ies tn ik  z postępu 
naukowego Uczennic tegoż Instytutu, ra c z y ł  0 - 
swiadczyc tak J W. J e n e ra ło w i  D yrek to row i G łó 
w nem u, lako też O chm is trzyn i w ysokie  Swoie 

jE.adow.olętiie*
W ie r s z ^  na 1 1Ui ś l e p i e  Ubogich :

i  u la lka kupiona,
K a żd eg o  p rzek on a ,
Z e w naszej W arszawie 

, , ,  C c l ' P ' f k n y  w zabawi*.

1 " T ' -cbinc c zy li \lnłr> * icc^ory dzie*
dzieci m oralne  p o w d e ś d ^  rozm  T  *n a ]d* 
« > k ó w ,  a nadew szystko  s’posób p r z J i S  " V " ' 
wienia sie miedzv sol.a ; f  *y*"o i tego  b a .r  tuięuzy soną i naw vknien  h> 
dow a o ta Sie  n a  . nieDle do *n »i-

*°<\ fro n e :, 'nJSS7*£r&* ”
B ^ k a  ,a  połączą zabawę, n io r  a 1 noś 12
« n «  w praw ien ie  sif  w iezyki - l  ś  l  s ’
B o o r o ce y n n o śc i  o trzym ała  n d  ł a  1 l T o V v a r
czyuców o*Cwiaidh\ 40  ex; K ó
żeństwa i innych naukowych '’F naW
*eszytów w p i ękne j  oprawie ’ k T T ^ ’ kiTkl’-i.: tssj'&s
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najtkliwsze podziękowanie. W szelk ie  ćfiary te^ 
go rodzaiu na' Gwiazdkę dia Szkółki przezna
czone, nietylko Nauczyciel miejscowy przyjm u
je ,  ale mogą być -składane w Sklep ie  Ubogich’ 
do nitra do godz: 5 tej wieczornej, ó k tórej roz
pocznie się rozdzielanie darów przyiemnych i 
pożytecznych, ceTuiąćym Uczniom tejże Szkoły. 
—  Pogrążeni w żalu Synowie po ś. p. Rozalji 
AndrychiewiczaW ej, zm arłe j  onegd aj, zapraszaią 
krewnych, przy i aciół i znaiouiyćh, na esportację
Zwłok Jej z domu przy ulicy Długiej Nro 589, na 
sift'gtarz Powązkowski, dziś odbyć się m aiącą .—  
K a len d a r i y  h Kieszonkowy na  /*. 1 8 4 0 , mieszczą
cy prócz zwyczajnego Kalendarza Świąt pols: i r u 
skich, Kalendarz francuzki i niemiecki,  ar tykuł 
K rakowskie-Przedm ieście, T rakty  poczto: w kraiu  
i zagranicą, Tabelię  odchodu i przychodu poczt, 
wyszedł z druku i sprzedaie się po zł. 2, w Biu
rze  Informacyjnem i po Wszystkich Składach  
Kalendarza. Za dni parę wyjdzie K alendarzyk  
In fo rm a cy jn y , który iuż prassę opuścił, i W tychże 
miejscach po zł. 5 sprzedawać się będzie. J. K a 
czanowski. —  Wczoraj w Red: Kurjera złożono 
dla m: z: dzieci, Za zuchwalstwo od Agnieszki Z.' 
K ucharki zł. 6 gr. 20. —  W t ó r n a  sanna , przy 
wpływie niezbyt mroźnego powietrza, miała 
wczoraj' wielu Amatorów. Na głównych ulicach, 
w iednej minucie przesuwało się po k ilkadzie
siąt sanek, a to po 2 ałbło 3 razem. Im śniegu 
by ło  wyżej, tem konie b iegały  rączej, tern sna
dniej ślizgały się sanie. Nowy-Świat i A lcie, 
b y ły  głównym punktem przeiazdki; puszczać się 
w dalszą drogę niewszyścy mieli odwagę. Damy 
wytrzymywały zimno z -heroiczną odwagą; ich 
wystąpienie by ło  gustowne i modne. W idzia
no wiele nowych salop, niektóre z ogromnemi 
w chustkę wycinanemi pelerynami, z materji w eł
n ianych w ciemnych kolorach, p ła tkam i pąSo- 
wemi, b łęk itnem i albo pomarańczowemi ozdo
bionych. Salopy te b y ły  podbite kosztoWnerńi 
futrami, a co i taniej a może nawet i piękniej 
jeszcze wydawało się, gafunkień* pluszu * bar
dzo dużym włosem, który przedniejsze futra, np: 
bobry, tzenszyllg  i t .  p., doskonale naśladowały.

Podobnego plnszn użyWa się także do S, ^n'^c|i
wania kryspinków , pa le to lów  i innych krot ^  
salopck. Wszystkie te ostatnie, robią się * 
mitu, kaszmiru, atłasu, a często obszyte by' ^  
gwiptirami, lub koronkam i innego rodzaj11- 
Wczoraj W W ielk im  Teatrze przywołań*t „p, 
N a p o iu  m iło snym  J Panna Paulina Biwol'hJ 
Bondasiew icz r Dobrski; a po S ta ch u  1 ,p aiT 
JPanna GwOzdccka, JP. M órys  i powtórni6 1 ^  
na Gwozdccka. W Rozmaitości, po f f;J  sff 
Wszyscy; po Z achodzie słońca  JP .  Ź 6łk°  
3 -kroć. .j<y

Z  K ie lc7/ tó  G rud: 1 8 3 .9  r .—~ Dzień wczor ' J ,p 
Jako rocznica Imienin N. MIKOŁAJA I. ^'eS^ii' 
Wszćch Rossji, Króla Polskiego, o b c h o d z e ń ®  
roczystością odpowiednią czci należnej VV ^  
i Ojcu kilkudziesiąt miljonów Słowian. W P1 cy' 
południowych godzinach, W ładze duchowo^yj 
wilne i wojskowe, pośpieszyły dor J W. *e0 jjej' 
B ohlcn, Naczelnika woienncgo gu: Krako^9^ '  
złożyć życzenia swoie dla N. MONARClł 
ł y  się następnie do Kościoła wznieść 010 p i f ^ '  
STWCłRCY za zdrowie i pomyślność-N-'  .,y'
W  czasie Mszy solennej, zabrzmiał Hymn 
sty: „Boże Cesarza cbroił! śpiewany Pr _ j lial 
dzież gimnazjalną, którego ifrocze wyr 
monja, przeięły obecnych najżywszem j*% „̂-i* 
czcr i wzruszenia. Po południu danym- o 
tny obiad przez J W. Jenerała  Tłohlcn, . 
wszystkich W ładz miejscowych, w cz''lSl̂  p A ^  
wzniesiony przez Gospodarza toast dla ggp*^  
spełnionym został z trudnym do,opisam®.ec4o*'9.j,
i radosnem wykrzyknieniem: Hurra. p° ,< '
w mieście była rzęsista illuminacja, kt®^ ^ p0lf 
ku pochmurnych wieczorach, przyss® ^ ,
xieżyc w pełni wypogodzony. M- „-iis/.Vi'

Z  Kutna V z o G r u d : . -  Dzień w c g j j .  Ą i  
d er  znakomity Im ienin  N. PANA w t̂)
wodo: tutej8*em, świetnie b y ł  obcho %  -
rana zebrane W ładze Administrąc.P jj,
i Sądownictwa powiatowego, tudzie ~n0U11 <>'
ca Rota z pułku Xięcia /TkćuioiW* _ ,0 o® 
go, udały się do Kościoła para j a gs'li*** 
bożeństwo b łagalne za zdrowie J sl



p r ?.y odgło J e  Ż  P0C.Zem r e  W a i f t n #
n , i ■ " o J l i t J ' l ;  r n ° " : ^ n‘0n0Wrino * stosowne*
kowJeWład? 7na‘ 1° niJ )0^e“ ’,twie obecni Człon* 

l e Si? u W ° Podpułkownika
I *  * y7 m Z V ^ ' ? ika EMP "e/» .  i u *  O.
P *NA. W ierJ  yczei1’ spełnili  Zdrowie PT. 

s ,ar â ' ; - - ^ ^ W i n o w a n o ,  z u-

dla m ł o d e g ó ^ ó f ' ” ^ * ”* *oSff*!e odnawia-
! ^ - n ia dochodź to t lS\  ^  k os*‘ 

-na p r z y b y ć . ’ J *  ~~ K r <$» /7 a -
S u b»oy  K r ó l o w e j / ^  ^ a ł Ł o n U ^  n o  za*

O lkow ie  w ladjacfi-maL ą a A * ? *f.\ ^ UP0Pej *
* > oclem urządzenia  , 7'ł °żyl>4,S00,000

Indjami j Ang" ‘*rnej żeglugi P « o -
* odwiedziła w , , i .g j .« Królowa W do-

W W indsorze. —  i #Ch Kr61o«-ę panuiac*

zc:yz-. d°*“S  stk
Hrabia P Sr£ ,  t p ^ ,rała. St°pMd. —  W ice-
y W‘ka 2 " 0 ’ A<Jr ,tant Xi?cia Lu*

ftsft* ^  p*--rdirł ^ ^ •w  ±r‘ieat.̂ i-4  srr? ur?*a
iatefw ” a*w*ai*iu wa/nv u ° °ka-

( * » ! £ • • . » « .  p , S  w * ~ w »
dncsm ^  “d-wołanie Ą,t * ^  która spowo-4 ^;“ * »JS £? r  r  -p&h.
o d p ł . J  ^ a- —  O k rę t .  1 ‘ ako te i  do sza-«Łfa& v  f e ”*rfrr1 f%v
W ierac h  ii* ***& eie t* Potw*erdza sie 
^ z e l k i e  n? w* P « » i i . ^  y ,C5 Sc okl’e‘dw przy
*« iu i 8aP a?* do z , kłucf n nitor zapewnia,P że 

» l ^ J f f e c ł o n ę , ^ . 6" 13 spokojności Pary.
f r a n c u z  » l l
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la sig na dzienniki angielskie, które startoią się 
Francję oczerniać i ciągle iej ubliżać. —  Nowy 
Foseł trirecki IVuri Efendi m ia ł '1 3  b. m. uro
czyste posłuchanie u Króla Filipa. —  Gazeta 
C za i zbiia pogłoskę iakoby Poseł francuski 
zamyślał wyiechać z Bzym u, za to, iż Xżę B or- 
dsidux (Bordo), uzyskał posłuchanie u O j c a  
Ś,go.—  W  Sżerburgti uzbraiaią o k rę t  linjowy 
F ridland , który z każdej strony limże rzucać na 
nieprzyjaciela po 1750 funtów żelaza!—  Z przy* 
czyny nieogłoszeitia najświeższych depesz z A* 
G'yki, biegaią znowii niepokoiące wieści, iako 
to, że Aclinlet Bej rozpoczął kroki zaczepne w 
prowincji konstanty ńsk i ej,'ś E m ir  w. Algierskiem. 
—  Dziennik ina sylski zawiera następujący list 
z 'Tunelu  z 16 z. m. „Dziś o w p ó ł  do 8ej wie
czorem, zagrzmiała tu strasżna cXplozja t  s tro 
ny morza; szyby roztrzaskały się, a domy za
d rża ły  iakby od trzęsienia ziemi. Dowiedzia.no 
się hiezadługo, iż Statek jV. C hrystus  przyby
ły  z Malty z kontrabandą 117 beczek prochu 
został wysadzony w powietrze. W  Geiecie p rze d 
stawiał się obraz zniszczenia, wstrząśnienie b y 
ło  tak gwałtowne, że ani iedna szyba nie zo
stała całą , nawet żyrandol w pałacu Bela po- ,  
druzgotał się na drobne części. Szczątki sta
tku zostały na brzeg wyrzucone, między niemi 
widziano ludzkie ręce, nogi, czaszki w okro
pnym nieładzie, l i  ludzi stało sig 'ofiarą tego 
nieszczęścia; raniony który ży ł ieszcze przez 
k ilka  chwil po explozji opowiedział,  że ch ło 
piec okrętowy zaszedł z świecą do sk ładu , i 
ztąd pewno wybuch nastąpił.  W ypadek  ten  do 
wodzi, że <4bdel K ader otrzymuie zasiłki a mu 
nicji z Europy. Rząd franc: zażąda od Beia Tu* 
netańskiego bliższych objaśnień.
, H iszp a n ja .—  Xżg Pf'dorji spodziewany iest 
n i  zimę w Sarragoiie , k roki woienne chyba na 
wiosnę Zostaną rozpoczęte. —  Głoszą, że oddział 
ż armji K ahrery ukazał się w N awarze . —  M a- 
roto p rzyby ł  do M a d ry tu ,  Królowa przyięła 
go rrtider uprzejmie. —  Kahrera  kazał rozstrze
lać Gubernatora K an taw iei,  za utrzymywanie 
stosunków z Izabellistami.



N iem cy.—  Do B erlina  p r z y b y ł  Pose ł  t u r e 
cki  p n y  d w W  p rus k im ,  N u r iĘ fe n d i r, S ta m 
b u łu . —  Xię*na ilJarja  D e s a u s k a ,  Ma łżonka 

F ryderyka  łu g  usta , po rodz i ł a  có rkę  ? b .  ni.
Turcja. Wesz ło  nowe postanowienie S u ł 

tana,  nada iące  wiele przywilejów Katol ikom , 
mianowic i e  zakazano w ładzy tu r eck i e j  itjieszaó 
się w sprawy katol ików n a l e p c e  wyłączni e do 
Władzy duchownej .  Surowe kijry przepisano 
dla tych,  którzy by śmiel i  p rzeszkadzać  ka to l i 
k o m  w ob rządkach  r e l i gi j nych ;  tylko procesuje 
i tym podob ne  publ i czpe  ob rzą dk i  kato l icki e,  
nosiaią, i nadal  zakazane.

W ło c h y .  —  25go z. m.  o pó łno t y ,  da ło  sie 
uczuc  w Bzy,nic  dość mocne t rzęs ienie  z iemi ,  -e- 
lM arg rahu  Kaie taę  H u ffq  neap:  Prezes  Rady  Mi
nis t rów,  rozs ta ł  się z  tym światenj .

BoómaUości.—  Strum ień wina. W  B ersv  n i e 
da l e k o  Pary&a, s podoba ł o  się Bedna rzowi  na- 
zwiskiern M arcja ł, p r zedziurawić  k i l ka  beczek  
wina lezących w porcie ,  tak iż wino s t r umien i em 
s p ł y n ę ło  w Sekwanę. Wie lu  kupców przez to 
znaczne ponios ło s zkody.  M arcjał, został  a resz
t o w a ny .—  W  P aryiu . aresztowano ,9cio le tniego 
chłopczynę ,  k jó ry  umyślni e o tr u ł  swoię siost rzy
czkę ,  za to, ,* jnacocha z n im ź le  postępowała.  
Rl łody zb rodn i a r z  z eznał ,  ł e  otruł  by i 2wą s i o
s t rę  i machochę,  gdy by  t y lko m i a ł  dos<ć°truci- 
zny;  nadto opowiedzia ł ,  i?, zadawszy zgubny na 
pój swoicj ofiarze,  a słysząc iej k r zyk i ,  wsadzi ł  
lej  szp i l kę  w ucho i na suną ł  c zapeczkę na oczy 
i usta,  aby iej g łoś  p rzy t ł umić ;  Dz iewczynka za
raz  potem skona ł a .  Okrutny  9cio- le tni  z łoczyń 
ca,  okazuie wiele  p r z eb i eg ło śc i ,  k tóre j  n i e s t e 
ty. używał  do zbrodni ,  -t— Na wie lk i ej  ang:  z a
chodni ej  kolei  żelaznej ,  urządzono od 2ch mię-  
s ięey t e l e g r a f  m a g n r ty c zn o - e l e k t r y cz n y .  2ch 
g łuc ho n i em y  cli pr ze sył a  znaki .  —  W  Dublinie 
od lat 4S zyio- VIałł.e;isL;vo zhiąkl iwc,  to iest Maź 
i Zona zaiąkuią  się tak bardzo,  źe t rudno ich r o 
zumieć ,  i prze to ma ł o  rozmawiają  nawet  z so- 
bą;  ci mał żonkowie  c iąg le  kocha t ą  się, pieszczą 
się .ak g o ł ą b k i ,  i za 2 lata spodz i ewaią  rig od- 
Łyć zło te  wesele. 1 51

P R Z Y / E C H A Ł I  do W A R S Z A W Y .  /
Lelow ski Emiijan Dzie: r-K o wale .z-zyzn  v ; Zj ul»' 

ski kram bzię: z Dzierzbie,* Gpstomski Hier: Dzie 
stornu Delio Jenerał-Lejtnant i Remie J e n e r a ł - ^  
? N o w o g io o r g io » 3ka; Szemiot Ignacy Dzie- * Gr"‘ 

s Maliszewski Wincenty Dzie: z Stryjów*.

r  Z -  D o  N I E S I E N I A .  m  
.Jozef Kamiński Jeorpelra zamieszkały vr St«f j t  

Obwodzie Siedleckim Gtjbernji Podlaskiej,  « * '  * 
rze pozyskania Paszportu na stałe  z a m i e s z k a ' " /  
t a n s tw ie  Rosyjskie. il,  w dopełnieniu  przepisów,^/  
sza, iż ktoby oział u niego laki d ług  lub nab*V  
aby z tym w ciągu  iediiego miesiąca zg łos ił  »'$ 
wo,'ami. °  fli

e  . *ri Ł bI . f t  Pqr,pan * Życzy sobie z»br*c/ .
S A Ź R R Ó W  do R ygi  lub jej okolicę. Mies*^* 
ulicy Bielańskiej pod Nr 601 , u K amińskiego- „ K  

L  povyodu zaginionego D O W O D U  przez 
ski ry zastawione koszfowoosci  dnia 21 PnźJj: , /  
za Nr 14,072 udzielonego, zawiadamia się, i i  ^ n o f  
ma stosowne poc.zyuionemi zostały , a zatem j ł  
Jakowy inko umorzony, żadnego skutku mieć n'e V  

L A U 11Y gusto  Wn e do Powinszowali, w 
ko lo r ach  malowane ,  na p i ęknym we| in:  p*P\ 
są do nabycia  w D ruk a rn i  Kur j e r a  po

Z B i u r a I u f  o r 111 a c y j n e £ V
W zyw a się niniejszem Jędrzeia TjlkoW ik'^.  ' /  

gdyś Felfebra w 5 m pułku lirjo: b. W’- 
ry od lOciu ł a t  żadnej o sobie nie d lie  » i;l jef v- 
aby się z g ło s i ł  osobiście lub na piśuiie do fi!j[
łacu przy Nowym Swiccie  pod Nr 1245 Ł 'f',ci» /  
mniej ktoby zpcw nośc ią  wiedział  o iej, 0 l goit> 
śmierci ,  raczy łaąkawic pod tymże Nr?1" ^
wiadomość. i'

. ,  T,  — ' ■ " .
Dziś rano zimna itcpii i  1. Wczoraj *  Fv
Jutro i pointrze niema widowisk. 0n9’ i
G A LE R JA  O B R A Z O W  codzień v»

B a d e m r.g  - przy placu Krasińs;, w i e c z ó r  ^ cp)\k‘

dr

. er I J t 1 - • ' ’• •■■U.1IIIS,, s> -ą y -fce’

D Z IŚ Skrzj pek F iszer  z(iompanją 
ozie w Lokalu przy ulicy Senatorskiej 1 > gf*’
tuuk iej  w d o ni u Bolta od g o d z in y -6 .  „ u  

Dziś w Kawiarni przy ulicyMiodowej *  
bowskiego,  familja Fanien G erner gcać *8I"‘

DZ.IS w Kaffe-lmuzic wprost b. t i o o s j  1 
Krakow .--Przedmieściu, PP. K r e j t e l g r ^

J u t r o  to h a n d lu  M a le w s k ie g o  go toV (, i ^ |w  -  "  ' im il . l l  m  a  LOW S ', l e g o  ]/' . u a ~ ir

iako w W ilją ,w sze lk iego  rodzaiu R y b f fa f ) b";''/*,, 
k o i  smażone, następnie Zupy: niigó?!0 '’ .^ f.;.  ---------   u a i , j .  . . . „ - r  I

i Barszcz zstyukami,  K łuski z makiem, a' [,■*>*? 
grzy bami, a dla Osób słabych niektóre ł  0


